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Erenumeratę nia „Dziennik Łódzkie 
w Warszawie przyjmuje skład. Henryka 
Hirszfelda, przy ulicy Mazowieckiej, 
Nr. 16, wprost Towśrzystwa Kred) to- 
wogo Z iegos Tamże nabywać 
można pojedyncze numery „Dziennika,“ 


Osna pojedynczego numera 5 kop. 
p nm moi 


KALENDARZYK. 
IVsiś Florentyna B. 
Jutro: Wiktora B, i 
Wschód słonca © godi. 6 min. 16 Zachód a godz, 5 mw. 16 
Długość dnia godz, 11 min. 0 Ubyło dnin godz. 5 min. 6. 


Numer "następny wyjdzie we wtorek. 


BULETYN TYGODNIOWY 


WYWOZU WYROBÓW ŁÓDZKICA 
—0— y 


od o 


czynem j 


zmowa robotników, 
tylko obronę praw własnych? Oto kon- 
kluzya do jakiego dochodzi organ mo- 


W ubiegłym tygodniu sprawozdawczym oil 
dnia 4 do 10 wrzóśnia wł cznie, wy 
wieziono głównych wyrobów łódzkich: 

1) przędzy,w komunikacyi kraj. 744 pud. 


skiewski. 
W celu 


n- w! do Cesarstwa . 1,2,755 „  |wie których 
8) tkanin w komunikacyi kraj.11,042 „ 
4) „™ „ do Cesarstwa . 32,196 „ 


poprzednim tygodniu 0d dnia 28 
sierpnia do 3 września wywóz wynosił: 
1) przędzy w komunikacyi kraj, 1228 pud. ! 


», u, do Cesarstwa . . 4,150 „  |towania akcyj towarzystw na giełdzie pe- 
3) tkanin w komunikacyi kraj. 10,635 ,, tersburskiej były następujące: 
4) „/ „ *doOesatstwa . . 39,322 ,, 3 2 
Średni wywóz tygodniowy w roku bie- Pierwsze ruskie . 1,300 rs. 
Żącym do dnia 10 września: Drugie ruskie 298, 
1) przędzy 4,566 pudy. Salamandra: 585 ,, 
2) tkanin / 31,879 "y Petersburskie . 418 `, 
editii wywóz tygodniowy w latach po: Moskiowskie 710 y 
rzednich, w przecięciu z całego roku (w pu- Północne * 252 y 
dach): i Jakor 300 ,, 
przędza tkaniny powt, d m » 
w roku 1881 | 2,704 18,530 ae SARIN 326 
w o 1882 © 2,461 21,150 astry +8 Jw 
„ “1883 2,918 23,986 Giełdowa cena akcyj, pokazuje nam ta 
„ "1884 985 27,018 tablica, jest nader wysoką i wynosi prze- 
»  I885 3,105 27,770 szło 134%, nominalnej wartości, Miesiące 
„ 1886 2,893 38.530 maj i czerwiec w kronice pożarów zajmują 


„ TOWARZYSTWA  ASEKURACYJNE. 


W. ostatnich czasach 
domiosti” kilkakrotnie 
w sprawie tówatż 
Wychodząc z' za 
na: niekorz 
karygodnym; rzeczony organ uważa kon- 
wencyę towarzystw ubezpieczeń od ogliia 
i ich wspólną taryfę remiową za szkodli- od 


wypadków 
ciętnie, z 
tg o 
ćena a 


; ; giełda 
„Moskowskija wie. | 1430/, non 
podejmowały głos 
ystw ubezpieczeń od ognia. 


sady, że wszelka zmowa | obrachunk 


że dostał 
tnika. Je 


Z TYGODNIA. 


Najgorsza nadprodukcya, — Kto szakuje prady 
“i tej. - paan ikoll i, Pi źródło. — Co 
mają robotnicy, a czego im potrzoba. — Echo m 
moryału, — Nowy głos w sprawie szkół ger la cych był n 
nalnych, — Własne nogi i obce szczudła. — Po- watnym 

krzywdzeni lokatorowie. — Sprzedaż gruntów  wło- 3 
ściańskich i zebrania gminne, — Kłopot biednych 
matek. — 0 seri ki wia o polityce i o Kwiat- 

owskim, 


z prośbą 


Mówią, że handel dźwiga się z upadku, 
że w.tych i owych: gałęziach wytwórstwa 
Soano vegi zażegnane zostało blade wi- 
dnio nadprodukcyj, Tak mówią i piszą — 
i spodziewają się, że praca narodowa wy- 
Ses sobie dobrobyt... 

Wierzę w. ludzi, «co umieją wynajdywać 
nowe drogi:dla handlu, — wierzę, iż w prze- 
mysłach, ćo do niedawna z nadrobkiem 
walczyły, znalazła nareszcie uznanie prosta 
zasada. równowagi pomiędzy wytwórstwem 
a sprzedażą, wierzę nawet w przyszłość 
wszelakich. spółek zbożowych, chmielarskich, 
rękodzielniczych i |wielu innych, lecz bare kic 
dziej. wierzę tym, co utrzymują, że najtru: 
dniejszą, jest u nas do" uregulowania 

u) cych pracy. "Up 
to. nadprodukcyal Kto ją zwalczy, ten do- 
iero będzie mógł powiedzieć; że 'starł bie- | p 
4 roszek i rozwiał na czte- | gi 


ki o byt, 
dziennie, 
boleśniejsz 
le ma jesz 
wa, zanim 


h fabry 


Gz, 
trzeżenie, 


wy o skut 


wyższeniu 


znaj 
średnieni, żaj- | rodzi si 
sady. Był bu-| sposób mo; 
następnie rząd-! niepokoiła 


Qzłowiek: z wykształceniem 
mował kolejno rozmaite po 
chalterem, korespondentem, 


wą dla „ogółu. 
wią tu „Moskowskija Wiedomosti”, pod. 
daje ciężkiej karze robotników fabryc 
w razie jch zmowy 
czyż więc zmowa to 
ia, niewątpliwie bardziej brzemienna 
w szkodliwe następstwa dla ogółu, nie jest 


wysnuły zaznaczony postulat, przedstawimy 
w streszczeniu szereg artykułów, jakie rze- 
czony organ w kwestyi towarzystw ubez- 
pieczeń w łamach swych pomieścił, 

W połowie kwietnia bieżącego roku no- 


"|poważne miejsce, W r 


nd I Tło 
nie się ma inaczej 
petersburska 


niu gazety zapełni 
pożarach — ale 


yéé osób trzecich, jest czynem | wodzą i giełda notu 
1540/, nominalnej 
Oto "ceny. akcyj towarzystw 
ognia, w dniu 13 września: 


 |eą małego mająteczku. 


walczyć sobie byt znośny, 
W tych dniach czytałem 


e-|od wydalonych z Pr 


Wszyscy proszą o jakie 

by woźnego w kautorze lub 

rządnym domu, 
Z mnóstwa fak 


Cóż dziwnego, ż 
utracił ciężkiego 
bniejsza wiadomostka 
chem przejmuje ludzi p 
go np., że robotników t 
koiła pogłoska o zamia 
w niektórych fabrykach. Ba 
ło w obawie 


ra ostatecznie okazała 
Lecz skąd się wzięła 

Orczywa | nie urosła... 

Skąd się wzięła pogłoska, 

sprawdzić. Daleko łatwiej 


się w naszym okręgu przem 


niższo-nowogrodzki 
„Kraj” wiadomość o mającem nastąpić pod- 


rencyonalną normą odn 
idących lądem i 
ca, to rzecz prosta. 
uje właściwy swój wy 
ę myśl o środkach po 


| Niedziela. 


4 
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1887 r. Rok IV. 


przemyslowe, 


Biuro Redake 
ulica Piotrkowska, h 


Adres teole 


yi 


DZIENNIK,“ LÓDÁ. 


i 


Prawodawstwo ruskie, mó- 


znych 
przeciw pracodawcy, 
warzystw ubezpieczeń 


eszcze bardziej karygodnym, niż 
która ma na celu 


wyjaśnienia faktów, na podsta- 
„Moskowskija  Wiedomosti” 


oku bieżącym „liczba 

ognia była większą niż prze- 
dawałoby się więc, iż wskutek 
dszkodowań, winna byłaby. spaść 
W rzeczywistości, rzecz zupeł- 
i akcye towarzystw 
notuje w lipcu po 
wartości, W lipcu i sierp- 
one są wiadomościami o 
Góż, stąd, kiedy „wszelkie 
niżkę akcyj napowrót za- 
je je jeszcze wyżej, po 
wartości. 


| 


iinalnej 
i na z 


ubezpieczeń 


| 


„Dziś, szczęśliwy, 
a prostego, robo- 
ma nadzieję wy- 


się do fabryki z 
st jeszcze młody, 


trzy listy, 
Wszystkie pochodziły 
us. Jeden z proszą- 
drugi oficyalistą pry- 
4 dużego majątku. 
kolwiek zajęcie, choć- 
szwajcara w po- 


o pracę, 


aućzycielera, 
trzeci rząde 


tów tej rozpaczliwej wal- 
o których słyszy się co- 
yłem tylko ` ważniejsze, 
e, na dowód, jak niezmiernie wie. 
cze do czynienią praca narodo- 
sobie wywalczy dobrobyt,,, 

e każdy się lęka, aby nie 
kawałka chleba... Najdro- 
niepomyślna, stra- 
racy. Cóż dziwne- 
utejszych zaniepo- 
rze zniżenia płacy 
xdzo wielu by- 
dziano, do ja- 
y pogłoskę, któ. 
się bezpodstawną, 
? Z ziemi przecież | 
1 


faktów, 
przytocz 


, gdyż nie: wie 
k odnieść należ 


trudno było- 
szem. jest spo- 
z nią zrodziły 
ysłowym oba- 
memoryału kupców 
Przyniesiona przez 


że równocześnie 


ki WJ 
ch. 


y surowej z dyfe-| 
ośnie. do transpor- 
morzem, obawy. te 
Każda obawa 
raz, następnie 
mocy — i w ten | 
gła powstać pogłoska, która za- 
robotników. 


cła od bawełn 


otel Mambarski Nr. 275. 


DZIENNIK ŁUDZK 


pismo 


handlowe i literackie. 


CENA OGŁOSZEŃ : 
Za Jeden wiersz potltem lub za jego 
wrazie 


miejsce 8 kop., z ustępstwem 
częściej powtarzających wig albo wię: 
kszych ogłoszeń odpowiedniego ra- 
bata. 

Nekrologi: za każdy wiersr 10 kop. 

Reklamy: za każdy wiersz 12 kop. 

Stałe 3 wierszowe ogłoszenia wdro 
sowe, po rs. 2 miesięcznie, 

Od należności przewyższających 10 ra, 
ustępstwo dodatkowe ogólne 5*/,, 


i Administracyi | 


yraliczny: i w Łodzi. 


Rękopi 


Pierwsze ruskie . 1,382 rs. 
Drugie ruskie . . 342 » 50 kop. 
Salamandra . . . 650 j 
Petersburskie . . - 448 " 
Moskiewskie . . 740 ,, 
Północne , + 280 „ 
Jakor . , + i 845 p 
Ruskie + 142, 
Handlowe KESEM | | by 
Rosya , 350 „ 


Fakt wzrostu ceny akcyj jednocześnie z 
pomnożeniem się liczby pożarów, dla nie 
wtajemniczonych w zakulisowe sprawy to- 
warzystw ubezpieczeń rzeczywiście nie: 
zrozumiały,  „Moskowskija  Wiedomosti” 
uważają za bezpośredni skutek konwencyi. 
Nasze towarzystwa ubezpieczeń od ognia — 
zawsze zgodnie ze zdaniem „„Moskowskich 
Wiedomosti” — po uzyskaniu prawa, zabra- 
niającego towarzystwom zagranicznym dzia- 
łat tak w Cesarstwie jak i w Królestwie, 
dobrowolnie utraciły wszelką  samodziel- 
ność i stały się jedynie pośredniczącemi. 
Obecnie nasze towarzystwa akcyjne ogra- 
niczają swą działalność do reasekuracyj, 
pobierając za powyższą czynność odpowie- 
dnie wynagrodzenie. Nic więc dziwnego, 
że liczba i wielkość pożarów nie mogą od- 
bić się ujemnie na wartości akcyj, gdyż 
całe ryzyko spoczywa na towarzystwach 
akcyjnych. Straty wskutek pożarów o tyle 
dotykają nasze towarzystwa, o ile to wpły- 
wa na zmniejszenie się prowizyi. Re-ase- 
kuracye naszych towarzystw stawia je na 
zewnątz wszelkiego niebezpieczeństwa utra- 
ty kapitału, Czynność powyższa jukkolwiek 
gniecie kieszeń ubezpieczonych na korzyść 
zagranicznych kapitalistów, jest pomimo to 
zupełnie prawną i z tej strony żadnych 
zarzutów robić jej nie należy. 
Reasekuracya, jakkolwiek gwarantuje ca- 


ło 
na jest sama przez, się dostarczyć tych 
olbrzymich dywidend, jakie przynoszą ak- 
cye towarzystw ogniowych. 

Prawo przeciwko działalności towarzystw 
zagranicznych ogłoszonem już było w koń- 
cu szóstego dziesiątka bieżącego  stule- 
cia, a wzróst ceny akcyj naszych to- 
warzystw datuje się dopiero od lat dzie- 


Jakiekolwiek będą dalsze losy memo- 
ryału, to jedno pozostaje niezbitem, że A 
powinien on, nie może wpłynąć na ograni» į 
czenie zarobków klasy roboczej! Jeżeli z | 
jednej strony płaca robocza jest u yae 
droższą niż w okręgach fabrycznych we- | 
wbątrz państwa, to z drugiej strony robo- 
tnik tutejszy spotyka się z drożyzną ` naj- 
pierwszych potrzeb do życia, a drożyzna ta 
stawia go w dość nędznych warunkach 


istnienia. 
Domy familijne należą do wyjątków, zor- | 
ganizowanie pomocy lekarskiej pozostawia | 


bardzo wiele 


muszą jeszcze 
ze, chcąc im 
ulżyć choć w części. 
Do takiej pracy potrzeba bezwątpienia, 
J przemysł rozwijał się dalej na podsta. | 
wach normalnych, spokojnie, bez  wstrzą- 
śnień, a co najważniejsze, bez niespodzia- 
uek na drodze wytwórstwa, kupna i sprze- 
daży. A. takie niespodzianki szykuje me- 
moryał przemysłowców z jarmarku niższo- 
nowogrodzkiego. 
Ile razy chodzi o 


1 powstrzymanie napie- 
rającego na kraj: przemysłu obcego — zgo 
da! Lecz wszelkie inne zachcianki konku- 
rencyjny musiałyby wytworzyć zawikłania 
uiepożądane dla sprawy dobrobytu krajo- 
wego, jeszcze bardziej Ścieśnić pole pracy, 
szczupłe dziś i niewdzięczne. 

Podobno Henryka z Nawary, czy też in- 
nego króla marzeniem, było kurczę w garn- 
ku dla każego z poddanych. Ach! bezwąt- 
pienia jest to ma 
zańców Bożych 


tego świata... Marzenie tru- 
dne do spełnie: 


mia, odkąd homo homini lu- 


Ogłoszenia przyjmowane są: w Administracji A 
jorux w Biurach Ogłoszeń Rajohmana i Frendlera w Warszawie 


66 lub poważną część kapitału, nie zdol- bąd 


rzeniem wszystkich poma- |i 


„bzaiennika'* 


sy nadesłane hex zastrzeżonia—nie będą zwracane, 


sięciu i poczyna się z chwilą zawarcia 
konwencyi, którą „Moskowskija Wiedomo- 
sti” nazywają wyzyskiem nieszczęść : spo- 
łecznych. + Konwencya towarzystw asekura- 
cyjnych oraz przyjęcie wspólnej taryfy 
remiowej zupełnie wykluczyły wszelką 
tiak eS którą wskrzesić należy tak 
w interesie sprawiedliwości, jak i kieszeni 
ubezpieczonych; 

Przebieg powstania konwencyi jest na- 
der zajmującym; na nieszczęście, w braku 
odnośnych danych, nie daje się szczegóło- 
wo przedstawić, zdaje się jednak, iż pierw- 
sze kroki na tem polu zrobiono w 1870 
roku. Począwszy od tej chwili, konwencya 
ogarnia coraz większą liczbę towarzystw, 
Przedstawiciele towarzystw ogniowych co- 
rocznie miewają zjazdy w Petersburgu lub 
Moskwie i tam kreślą plany "działań dla 
wszystkich towarzystw, należących do kon- 
wencyi. W roku 1882 miały miejsce trzy 
zjazdy: 5 stycznia, 21 września i 9 listopa- 
da; w roku 1883 odbył się jeden zjazd, 
w 1884 przedstawiciele towarzystw” aseku- 
racyjnych zebrali się na wspólne narady 
tylko raz jeden, w dniu 4 mają, 

Jako bezpośredni skutek konwencji, przy- 
toczyć należy olbrzymie podwyższenie pre- 
mij wszystkich towarzystw asekuracyjnych. 
Dalej zaznaczyć należy wprowadzenie no- 
wych zmian w ocenianiu ubezpieczonych 
przedmiotów. W styczniu 1882 roku u- 
chwalono zwiększyć składkę premiową dla 
ruchomości miejskich o 30*/,, dla wiejskich 
o 20%. We wrześniu tegoż roku na ogól- 
nem zebraniu przedstawicieli towarzystw 
asekuracyjnych uznano za konieczne dalsze 
podwyższenie składki premiowej i postano- 
wioao pobierać więcej niż peprzednio z fa- 
bryk od 30 do 50*/,. 

Późniejsze zjazdy przedstawicieli zazna- 
czyły się bądź nową podwyżką składki, 
4dź wprowadzeniem do polis klauzul nie- 
korzystnych dla kieszeni ogółu. Taką by: 
ła praktyczna doniosłość mniej więcej 
wszystkich zjazdów, jakie miały miejsce po 
1883 roku, 

Akcyjne towarzystwa asekucacyjne przez 
ustawiczne podwyższanie składek wywołały 
wcale dla siebie; niepożądane powstanie to- 
warzystw wzajemnych ubezpieczeń, 


pus gotów wydrzeć bliźniema swemu chleb 
powszedni, o który sam prosi w pacierzu 
codziennym. 

No! dość będzie tych fantazyj na tema- 
ty ekonomicznć. Pomówmy trochę rozsąd- 
niej... 


przemysłow. 
do pracy, 


iętra nao; 
wiądali wam już przez lat kilka tyle ła- 
kołach  profesyonalnych, 
już nowego powiedzieć nie po- 
trafił, choćbym Spichlerz fantazyi mojej jak 
cytrynę wycisnął, Ale usłyszałem w tych 
dniach nie nową rzecz, lecz nowy głos... 
Odezwał się ze szpalt „Lodzer Zeituug”, a 
jak, proszę posłuchać. 

Potrzeba nam szkoły tkackiej — woła 
tam O. W. fachowiec — założenie onej jest 
kwestyą bytu. Szybka inicyatywa 
jest tu konięczną. Tylko o włagnych no- 
gach, a nie na Obcych podpórkach możemy 
iść dalej bezpiecznie. 

je że to głos nowy, bardzo no- 
wy! Czemuż on tak późno przemówił, bal 
nie wiedział nawet, że inni dawniej już to 
saino powiedzieli i nieraz.. Lecz mniejsza 
o to. Nowy ten głos zast Da uw 
gdyż przemawia Ze: 
tung” i radz 
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z DZIENNIK ŁODZKI. 
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Za ukazaniem się nowego nieprzyjaciela, | 703, a przy końcu poszukiwane po 710, międzyna- popyt jest nads j mały. Gatunki średnie iq —— „a pnie "ZE A z 
owej działalności oba” obiegały w małych partyach po 813,- zp si Krönika Łódzka. 


który"w 513, dy-| gorsze, które ju silnie ucierpiały, stra- 
wiał nierwykią energi | przeradza, ue ago oea naj Tys a gaze |do kika marak aj war tomy HAK) 
gi ubezpieczonych w towarzystwach akcyj-| szych. Z akoyj banków ziemskich nabywano tax-| : ( Hama sę | dy z przędzy i tkanin 
nych, te ostatnie, zbrojne w konwencyę a |£e dxisi.j tylko centralne, których kura podniósł) Przemysł, Hande! i Komunikacye. |wywiezionych x Łodzi od dnia 4 do 10 
tem samem możność dowolnego podwyż- RZEZ E o Z e września r. bież: a) w komunikacyi 
szenia składki w miejscowościach, gdzie to-| 268 a drogiej lo 2457, Na targu papieców nkla-| Warszawa. Fabrykacya wina w Wargza-jkrajowej: przędzy bawełnianej 708, 
warzystwa wzajemnego ubezpieczenia jest- damych kie tło weas ożywienia, lecz kursy atray. wie, Jeden z artystów (1) warszawskich p.|wełnianej 36, fazem 744 padów; ” szyrtyn= 

o: powstać: nie zdołały, natychmiast. tam, | maly sis bes, zmia M. samięczył Pytobiaf yi uroda i kreasu 4188, tkanin bawełnianych 

wstać nie z è i 3 j A Ae pp 
iS Sainn pmr bee miały wido- "Ż giekty berlińskiej donoszą RP dniem 18 paź- speowkdjbci W Besarabii Wt = fo, płótna bawełnianego 482, sukna 194, 
ki |, obniżyły składki do niepra- ba gb gam «Tp p > są zakupił już kilkaset pudów AB bes. | kortu 9, wyrobów pończoszniczych 42, chu- 
ktykowanej normy. „Towarzystwa wzajem. | skich uległy dalszej zniżce i skutkiem , także |sarabskich, wynajął piwnice i nabył potrze. |stek 12, tkanin jedwabnych 2, * towarów 
ne w pierwszych chwilach istnienia z na- azkkie iune papiery bry mniej Inb więcej zaodbne aparaty. P. M. we Francyi zapoznał łokciowych 5632, razem 11042 | oe i 
tury rżeczy musiały pobierać "E maj a prak 0.1 kawą uda eoa się z całą procedurą fabi kacyi win. Obe- | 5 do 9 Ai s era £ pl miers i p ge 
ki i nie mogły wytrzymać współzawodni- | ziełdy był jedynie spadek papierów ruskich, prze-|Chie ma On już na składzie koło 40 be-| pa nianej 410, = zm. KŻ 
ctwa z towarzystwami Aue gc x sx to popowe w jej m. psc gg pw 20 pa p, e m rega wina, które podlega sn * podł a z" eri rar) — e 
i obniżenie składek dla | zomiałą, gdyż wszystkie czynniki, zarówno polity- entacyi. Do powzięcia te; a 

miejecowości  posiadająoyoh śowarcyctwa [19 HR ammont na. rych opa: og. do- | pobu dziło p. bę! ri 3 dka vaman de gp awa ee a abordi va go 
wzajemne lub miejskie, pozy =. ne. "Rynek arad x Sogo zam ya ao Ów bianie wina z miejscow a doskonałych kwi jajo łokciowych 14659, razem 32196 pu- 
ki dla miejscowości, które ich nie posiada- | obfitość, dyskonto toe ułożyło si a! nogron w Besarabii. Wbrew twierdzeniu | dów. 
H Walka więc była i jest Kiókwróę, a Í odezawana niedawno jeszcze a ag ya m e ts warsz,” skąd wiadomość czerpiemy, (—) Artyści-łodzianie. Pań Stanisław Tau- 
działalność towarzystw wzajemnych i miej-| bowanie złota do Ameryki oddziała niekorsystnie |kraj nasz rodzić widać musi niezłe wino-|be otrzymał nominacyę rządową na. arty- 
skich wobec groźnej konkurencyi towa- 
rzystw akcyjnych, rozwinąć się nie może, 

Działalność towarzystw wzajemnych i 
miejskich ogólnie uznaną jest za najbar- 
dziej zgodną: z rzeczywistemi interesami 
kraju i ubezpieczonych.  Powarzystwa ak- 
cyjne, którym *konwencya nadaje możność 
dowolnego ustanawiania składek ognio 
wych, zabijają towarzystwa wzajemne za 
pomocą manipulacyj, jakie już wyżej mieliś- 
my sposobność zaznaczyć, przez to samo 
więc działają na niekorzść ogółu. À 

Takim jest wniosek, . jaki „Moskowskija 
wiedomosti” z szeregu przytoczonych da- 
nych wysnuwają. ; 5 

alka przeciw akcyjnym ogniowym to: 

warzystwom w łamach ¡moskiewskiego or- 
ganu trwa już od dosyć dawna — w stresz- 
czeniu przytoczyliśmy jej przebieg, sądząc, 
że sprawa ubezpieczeń i dla nas obojętną 
być nie może. A 


SPRAWOZDANIA TARGOWE. 


Giełda Petersburg, 
tutejszym targu wekalowym panos 1 
cisza w interesach. Usposobienie pogorszyło się 
nieco, pomimo podwyższenia berlińskiego kursu ru- 
blowego, gdyż na giełdzie tutejszej panuje przeko- 
nanie, że drisiejsza zniżka papierów procentowych 
ruskich w Berlinie oddziała niekorzystnie na kurs 
rubla kredytowego. Weksli londyńskich, notowa« 
nych wczoraj po 21%,, można było dziś dostać tyl- 
ko po 215/,,, weksle na Paryż były w obiegu po 
226 (wczoraj 2263/,) Cena półimperyałów nowych 
podniosła się do 8 rs. 96 kop, a kurs kuponów 
celnych do 1783/,. Ukończona dziś likwidacya koń- 
comiesięczna okazała, że niektórzy z drobnych spe- | 
kulantów nie zdołali uregulować swoich zobowią: | 
nań, wobec spadku kursów nkoyj dywidendo- 
wych. Wykonywane na ich, rachunek realizacye 
przymusowe, pogorszyły jeszcze usposobienie i 
obniżyły znacznie kursy niektórych papierów spe- 
kalacyjnych. Akcye „pierwszego* towarzystwa u-| 
bezpieczeń, ofiarowane po 1885, znajdowały nieli- | 
cznych nabywocówjpo 1830, akcye towarzystwa „dra- 
giego,* ofiarowane po kursie obniżonym do 314,, 
mogły znależć pomieszczenie tylko po 310: akoye | 
towarzystwa „Rosya* sprzedawano po 317; tylko 
akcye towarzystwa „Salamandra utrzymały sig | 
przy kursie wczorajszym. Akcye kolejowe cary- 
wyńskie spadły na 161:/,, moskiewsko-riazańskie na 

O RÓWA zachodnie na 105//,, kursko-ki, ow- | 
skie na 361Y,, rybińskie na 83%, W dziale a cyj | 
bankowych, najsilniejszym Talesi kursowym u- | 

t 


na rynek tutejszy, znika coraz bardziej, 
zagranicznych banków wielkich okazują wyraźny 
zwrot ku ie LE 
szczególniej akcye banków, 

Z ly j berlińskiej donoszą pod daiem 
18 października. Zagraniczne sprawozdania i no- 
towania straciły zo swój wpływ wobec po- 
głosek cłowych, które pojawiły się znowu na gieł- 
dzie. Ostatnie doniesienia „Kölnische Zeitang* i 
„Hamburger Correspoodent* wywołały na giełdzie 
źwawą zwytkę i dodały odwagi właścicielom zbo- 
ża. Zraza pojedyńczo, następnie jednak wszęch- 
stronnie i silnie występujący popyt, musiał zaraz 
na początku płacić za pszenicę 
stępnie cóna podniosła się jeszcze o l'j m. i w 
końcu, pomimo ogólnego osłabienia, była jeszcze o 
8 m, wyższą niż wczoiaj, Ostatęczna decyżya rzą- 
du nie jest jeszcze znaną, wszystkie wiadomości 
polegrją dotychczna na kombinacyach, układanych 
przez ludzi mniej lab więcej dobrze poinformowa- 
nych, Nie ulega wątpliwości, że w kołach rządo- 


niem ceł zbożowych, lecz z drugiej strony nie na- 
leży rapominać, że nawet w kołach, które przed- 
tem żywo przemawiały za podwyższeniem GE sbo- 
żowych, obudziła się teraz świadomość szkodliwo- 
ści takiego postanowienia, Na mocniejszem uspo- 
sobieniu targu Żyto zyskało przeszło 2 m. Wobec 
popytu wszechstronnego, podaż terminowa zacho- 
wała się bardzo wstrzemięźliwie, zwłaszcza, że z 
Rosyi nie było opłacających się ofert 
Bawełna 


Liverpool, 13 października. No- 


ood ordinary 47/,, Orleans wow middling bhe, 
Orlosns middling 5%, Orlenu middling | fair 
09, Ceara foir 5%/,,, Ceara good fair 5!,,, Pernam 
fair Böse, Pervam good fair A Bahia fair —, 
Maceio fair Osie, Maracham fair 55/,,, Egyptian 
brown fair 6's, Egyptian brown good fair 65/4, 
Egyptian. brown good 6'%,,, Egyptian white fair 
öl, Egyptian white good faw 67, :Egypiian 
white good 6!/,, M. G. Broach good 445, M.G. 
Broach tine 5,  Dhollerah fair 3*/,, Dhollerah good 
fair 87/,, Dhollerah good 4!/,, Dholiersh fino ka 
(lomrawattee fair 3!/,, Oomrawuttee good fair 8%/,,, 
Oomruwutee good 43/,4, Oomrawatee fine 4*/,, Ściude 
good fair 27/,, Bengal good faif 27/,, Bengal good 8'/;, 
Bengal fine 33, imi pr tair 4g, Western 
good iair 83, Western good 43g, Peru rough fair 
6, Peru rough good fair 65,,, Peru rougi good 
69/,ę, Pera smooth fair 5'4, Peru smooth good fair 
53), , Peru moder. rough fair s |» Peru moder 
good fair G'i, Porn moder. good 6$/ 

Eawełna, ilavro, 12 października. Sprzeduno 
1,800 bel. Bardzo ordynuryjna Loaisiaua.66/%0), gor- 
sza 62.00, Georgia dobru prdynaryjua 66.60, ordy- 
naryjun 64.50, na paź 62.10, na  list.-gr.-st. 
60.75, us lt.-mr.-kw. 61.25] na maj 62.95, na 
cz. 62.75. Oomra dobra ordynaryjna fair 47.60, 
Broach dobra ordynaryjna 5250. 

Norymberga, 11 października. Targ 
jest nadzwyczaj ścieśniony. Przy składach prze- 
pełnionych i naglącej podaży ze strony właścicieli, 


Żwawym popytem cieszyły się 


wych istnieje potężne strounictwo za podwyższe- | 


grona, skoro, jak wiadomo, przed trzystu, 
|muiej więcej laty wytłaczano u nas wina z 
|jagód krajowych w okolicach Malborga za 
Wisłą w Prusach królewskich oraz koło, 
Krakowa. Tegoroczny urodzaj dowodzi ' 
także, iż jakkolwiek nie masło; to stano- | 
wić jakiejś ważnej gałęzi przemysłu, w| 
kraju naszym wyrób z miejscowych wino: 
gron wina nie należy do rzeczy niemożli- | 
wych, a tańszy krajowy gatunek tego truu- 


jagodowych mógłby sobie znaleźć niezły | 
odbyt. Pod tąż szerokością geograficzną | 
zagranicą w warunkach klimatycznych nie- 
wiele odmiennych (Szląsk np.) tabrykują 
się miejscowe tanie wina. 

W Radomiu w zakładach fabrycznych i 
| rzemieślniczych zaczynają wprowadzać 
| zmianę terminu wypłaty robotnikom. Tak 
| sp. p. Gorzkowski, właściciel pracowni 
stolarskiej, za jednogłośną zgodą robotni- 
|ków, zaczął im wypłacać należność tygo- 
|dniową w poniedziałek, a nie w sobotę, 
¡jak bywało dotąd. miana ta dla ludno- 
[ści robeczej ma donośne znaczenie, „ly | 


12 października. Na | towania urzęd. Upland good ordinary 4'1,,, Upland bowiem dotąd robotnik pobierając pienią- 
nowało dzić zupełna | low middling 6, Upland middling Gie, Orleans dze w sobotę, miał sposobność stracenia 


pod tytułem Nadesłane „Eingesandt”) za- 
powiada szczegółowe omówienie kwestyi w 
następnym artykule. Zanim, to _ nastąpi, 
niechaj mi wolno będzie wyrazić redakcyi 
„Lodzer sym 1 moje powinszowaniel 
Taki już podły los biedaka, że nietylko 
"zm własne, lęcz i za obce winy cierpieć mu 
przychodzi. Doświadczyli tej prawdy bie- 
dni lokatorowie owego domu przy ulicy 
Konstantynowskiej, którym kazano dwa ra- 
zy komorne zapłacić, z przyczyny, że nie 
widzieli właściwie, komu płacić należy. 
Zawiadomienie rejentalne mówiło: macie 
płacić tylko mnie, waszemu gospodarzowi, 
a nikomu innemu, Przyszedł komornik i 
powiedział: macie zapłacić mnie, nie gos- 
podarzowi. Zawiadomienie rejentalne, to 
tylko papier, a komornik, ba! to sroga fi- 
ra urzędowa! Tak zapewne rozumowali 
iedni, niepiśmienni lokatorowie — i za- 
płacili należność na ręce komornika. Po- 
szła sprawa do sądu. Stanęli lokatorowie, 
robotnicy i kobiety z niemowlętami na rę- 
kach, pewni swego,— przecież zapłacili! I 
sędzia niekontent był z tej sprawy i ko- 
mornik czuł krzywdę biedaków, ale dura 
lew, sed lea! wezwanie rejenta było pierw- 
sze, lokatorowie go nie usłuchali a może i 
przeczytać nie umieli— kazano im zapłacić 
owtórnie, Wolno im poszukiwać swej 
zywdy sądownie, lecz na kim, skoro gos- 
pra był wobec sądu w porządku? Chy- 
ja omorniku? Byłaby to ciekawa 


sprawa. 
PY ostatnich dniach rozpatrywały sądy 
tutejsze wiele spraw ciekawych, a na uwa- 
gę zasługują pomiędzy innemi sprawy o 
ziemie włościańskie, na których pobudowa- 
mo fabryki. Odnośnie do tych spraw sąd 
zawyrokował rozwiązanie kontraktów dzier- 
żawy, kupna i sprzedaży. Nie wiadomo 
i się to wszystko rozwiąże fak- 
ie, lecz jakoś rozwiązać się musi, | 
mówię o tem, to nie dlatego, ja- 


na 


wołzko:kamskie, zepchnięte tkowo na 


J 


kobym miar zamiar proponowania sposo- 
bów, zmierzających do łatwiejszego  roz- 
wiązania, Skądże znowu! Ohcę tylko 
słówkiem dotknąć sposobów nawiązywania 
tych węzłów, które obecnie niemało kło- 
potu sprawiają interesowanym. 

Oto np. w jednym z powiatów guberni 
piotrkowskiej, bodaj czy nie w brzeziń- 
skim, zdarzył się swego czasu fakt nabycia 
gruntu włościańskiego przez jakiegoś prze- 
mysłowca. W takich razach, jak wiado- 
mo, zebranie gminne uchwalić musi przyję- 
cie nowonabywcy do gminy, poczem dopie- 
ro może byt zawarty kontrakt kupna. Ze- 
branie, większością czterdziestu głosów 
przyjęło nowego członka do gminy, lecz 
charakterystycznym jest fakt, że w liczbie 
czterdziestu włościan podpisanych na pro- 


|ich w dzień świąteczny, dziś otrzymując je 
| w dniu roboczym, nie opuści warsztatu dla 
| „knajpy.” Właściciel powyższego zakładu 
| preńnumeruje trzy pisma dla robotników. 

|  Elewator w Mikołajewie. W tych duiach 
| przywieziono do Mikołajewa nad Bohem 
wykonany przez inżyniera Biełopolskiego 
„elewator, który będzie użyty do przełado- 
|wywania zboża ze statków miejscowych na 
zagraniczne, 

| Fabryki err i innych materyałów wybu- 
chowych. edług doniesienia „Now. wr,”, 
wyjednał minister wojny pozwolenie dla 
francuza hr. de la Tour i dla petersbur- 
| skiego kupca Nobla na wybudowanie w Ro- 
[syi dwóch fabryk dynamitu i innych ma- 
AE wybuchowych. Fabryki tę, które 
| prawdopodobnie 

głównie na potrzeby armii, kierować się 
mają wskazówkami ministra. 

Nowa fabryka ołówków. Grono kapitali- 
stów, na którycb czele stoi kupiec Postni- 
ków, zakłada w Petersburgu wielką fabry- 
kę ołówków z grafitu syberyjskiego. 

‚żywe współczucie zasługują matk 
dące wstanie opłacić wpisu za córki swo- 
je w gimnazyum. 

Fundusze redakcyjne na wpisy, dla ucz- 
niów wyczerpały się prawie, a w książce 
|drobnych ofiar na potrzeby uczącej się,mło- 
|dzieży, w ciągu dwóch tygodni zapełniła 
|się ledwo połowa — pierwszej karty! Prze- 
konałem się, że nikt drobnej ofiary ; nie 
odmówi, ale trzeba się o nią upomnieć. 
Trzeba zatem, ażeby w biurach i kanto- 
|rach, słowem wszędzie, znalazł się ktoś,! 
|coby upomnieć się potrafił. Sprobójcie pa-: 
nie i panowie, a ręczę, że uda wam się ta 
niewinna propaganda dobrego uczynku! 

Miasteczko nasze, nie posiada jeszcze 
wielu, ale to bardzo wielu instytucyj pe 
mocniczych. Mógłbym ich tu wyliczyć bez 


1 


"nie bẹ- skònala, złeżóńó 


stę orkiestry Teatru. 0. WArSZaw- 
skiego i zasiadł do pulpitu pierwszych 
skrzypiec obok Barcewicza, a w czasie swo- 
bodoym będzie koncertować, z nadzieją, że 
po nabraniu potrzebnej rutyny i zebraniu 
środków, wyjedzie jeszcze, ną czas pewien 
zagranicę dla nowych studyów u Joachima 
i innych. 

Pan Leopold  Pilichowski wstępuje 
do akademii malarskiej w Monachium i 


ożej o 8m. Na-, ku z pewną przymieszką soku z owoców |rozpoczyna tamże studya w klasie „modeli 


żywych.” 

(—) Zaktad chemicznego oczyszczania pie- 
rza istnieje od niedawna w: Łodzi przy uli- 
cy Dzielnej, Właścicielem zakładu jest p. 
Adolf Haake. Za oczyszczenie funta pie- 
rza płaci się 5 kopiejek. 

(—) Kotlarnia i, fabryka maszyn E/ Sko- 
da, założona przed. rokiem ow Dąbrowie, 
została obecnie większoną i zamierza 
rozciągnąć działaluość swoją na okręg 
przemysłowy łódzki, 

geo Bądźmy sprawiedliwi. . W N-rze 281 
„Kuryera Porannego” znajdujemy następu- 
jącą wzmiankę: „Jedna z większych firm 
niemieckich w Łodzi otworzyła przed kilku 
miesiącami filig w Warszawie i obecnie 
powydalała pomocników handlowych po- 
chodzenia polskiego, m na ich miejsce 
posprowadzała prusaków”. Ponieważ pra- 
sa warszawska niejednokrotnie zarzucała 
„Dziennikowi łódzkiemu”, że zawsze staje 
on w obronie fabrykantów łódzkich, chociaż 
nieraz niesłusznie, a wybryki tychże—zwłasz- 
cza odnośnie do gospodarowania w naszym 
kraju—pokrywa milczeniem,—przeto posta- 
nowiliśmy dotrzeć do źródła, o ile wiado- 
mość podana przez „Kur. Por.” jest praw- 
dziwą i jaka mianowicie „firma niemiecka 
zró dopuściła się m. da „wydalenia 
polaków, a przyjęcia ną ich mi prusa- 
ków”.. Otóż Aa apii rape y Bo ostat- 
nią z firm łódzkich, która przed kilku 
miesiącami założyła filię w Warszawie, 


wyrabiać będą dynamit | jest firma Juliusza ,„Pancera i z przyjeinno- 


ścią możemy donieść, że zarzut” zrobiony 
tej firmie przez „Kur, Por,” jest. od: po- 
czątku do końca nieprawdziwym i niespra- 
wiedliwym. Najpierw bowiem firma pana 
Pancera nie jest nawskróś niewiecką,; gdyż 
an, P. urodził się jw naszym kraju, rodzi- 


tą na podwórku — i 
janie trupa,- Pytam się, s czy, to<zgodne z 
przepisami sani mi, mie mówiąc już o 
względach estetycznych! Jeżeli bydłąt nie- 
wolno bić w domach prywatnych, to sto- 
kroć niewłaściwsżem wydaje mi się ćwier- 
towanie ludzkiego ciała pod otwartą. we- 
rendą na dziedzińcu, wobec mnóstwa świad- 
ków, przypatrujących się ciekawie ze wszy- 
stkich okien przeciwległej oficyny... 
Bydłobójnię mamy, wprawdzie niebardzo 
wzorową, ale jest.  Wartoby też postarać 
się o jakieś malutkie prosektoryam. Dość 
częste sekcye lekarsko:sądowe aż uadtó/do- 
wodzą potrzeby rzeczonego gabinetu w mie- 
ście liczącem półtorasta tysiąca” mieszkań- 
ców, ulegających rozmaitym przypadło» 


E7 bwar- 
tam odbyło się kra- 


tokóle zebrania, niema ani jednego nazwi- zająknienia z półtora tuzina, gdybym się ściom, 


ska polskiego. Wątpliwości niema żadnej, 
gdyż z wyjątkiem kilku, wszystkie podpisy 
wyrysowane są nie łącińskiemi, lecz goty* 
ckiemi literami. 

Czy w gminie owej niema  „rdzennego” 
żywiołu włościańskiego? Zapewne, że jest, 
lecz być może, nie uczestniczył zgoła w ze- 
braniu, a jeżeli uczestniczył, to prawdopo- 
dobnie został przegłosowany. Czy nie ma 
na to rady? Zdaje mi się, że gdyby w 
sprawach podobnych wolno było zabierać 
głos nie wszystkim obywatelom gmiry, lecz 
tym jedynie, co mogą wykazać się przynaj- 
mniej 15 — 20 letnią do niej przynałeż- 
nością, to sprawy tego rodzaju załatwiały* 
by się nie tak gładko jak obecnie, no — i 
nowi obywatele nie mieliby później kłopo- 
tu z nabytkiem swoim... 

Oj te kłopoty, te kłopoty! Każdy ma 
ich sporo, lecz wybrnąć z nich niekażdy 
potrafi. Głowa pękłaby na ćwierci, gdyby 
człowiek nastawił życzliwe uszy do wysłu- 
chania tylko połowy utrapień tych ludzi, 
co zmuszeni są szukać pomocy u dobro- 
czynnych bliźnich. Pomiędzy innemi, na 


nie bał, że gotów się kto przestraszyć ta-| 
ką litanią debetów w dobrze urządzonem 
| mieście! | 
Otóż nie wspominając o zakładach, na, 
które poczekać można jeszcze czas jakiś, 
skoro się czekało tak długo, niech mi wol- 
no będzie oświadczyć spółeczeństwu łódz-, 
kiemu moje najwyższe oburzenie za. to, że 
nie postarało się dotychczas o jakieś spe- 
cyalne miejsce dla dokonywania takich np. 
operacyj, jakiemi są sekcye sądowo - lekar- 
skie na zmarłych nagle, zabitych lub zna- 
lezionych bez życia bliźnich. 
| Gdy ciało nagle zmarłego lub, zabitego 
w polu człowieka psy poźrą, a zostawię 
jtylko kości jako corpus delicti, — jak się 
ito przytrafiło gdzieś tam pod Andrzejo- 
wem niedawno, — w takim razie, rzecz 
oczywista, niema kłopotu z przeprowadze- 
niem sekcyi. Ale nie każdemu  śmiertel- 
nikowi przypada w udziale skonać w 
lu i być pożartym przez szlachetne lub 
nieszlachetne czworonogi. zach 
Skonała n. p. dziewczyna na ulicy. Zwło- 
ki jej zaniesiono do domu, przed którym 


Kłopot zadośćuczynienia ` tej“ potrzebie 
radziłbym zwalić: na barki naszego młode- 
go towarzystwa «lel iego. Rozwija się 
przed niem coraz szersze pole działalności, 
w miarę powstawania coraz* to nowych 
kwestyj sanitarnych w kraju naszym. © 

Jeden z lekarzy warszawskich żąda np. 
ustanowienia kontroli nad. pralniami, z uwa- 
gi, że piorą w nich bieliznę osób zdrowych 
razem z bielizną dotkniętych chorobami 
zaraźliwemi. Zdrowa to maea leez“ idąc 
dalej w tym kierunku, należałoby zażądać 
kontroli savitarnej nad całym handle tan: 
deciarskim, Dość zajrzeć na nasze Stare 
Miasto w dni targowe i przypatrzyć się 
starej odzieży, obuwiu, wystawionym na 
sprzedaż, aby: mimowoli znaleźć się ec 
pytania: z jakich: ludzi zebrano całą tę sta- 
rzyznę, — ilu zdrowych ludzi może ona przy* 
prawić o złośliwe choroby?.. 000 onse s 

„Dezynfekcya! dezynfekcyal i jeszcze raz 
dezynfekcya! lecz. to właśnie  achilłesowa 
pięta 'naszej, już otynkowanej Łodzi! | 

Wracając jeszcze do“ kw | założenia 
małego prosektoryum, sądzę, że obywatel- 
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| 
ski zaś do wników w jego 


ski praco 
hr i sklepach, to można P. sta- 
wić za wzór bardzo wielu fabrykantomý 
nawet i rdzenuym polakom. I tak: pań 
Pancer prowadzi swoją fabrykę osobiście; 
do pomocy ma krewnego swego Wutkego 
i Sozańskiego, yagin w vat własnym 
kosztem za granicę do £imbach, Chemnitz, 
' Stuttgardu i t. p., gdzie tenże bawił bli- 
f sko 2 lata, (koszt ten ma być częściowo 
} zwrócony); w kantorze jako buchalter pra- 
4cuje paik, p Jezierski; wszyscy zaś ro- 
botnicy w fabryce są krajowcami i prze- 
* ważnie polskiego pochodzenia. Do filii, 
|otworzonej w Warszawie przed wystawą 
^ „hygieniczną, zaangażował Pancer do 
~ prowadzenia interesu pr . również po- 
aka, którego wszakże wskutek jakichś 
nieporozumień „musiał po dwuniesięcznym 
bycie w jego sklepie oddalić. Przed kil- 
ku dnis? była nawet sprawa z tego po- 
wodu w sądzie handlowym w Warszawi: 
którą przegrał p. P., lecz apelował o 
wyroku. 
swoim czasie. Na je 
; Pancer panią Szulc, d 
Pźzanńskiego, jest pochodzenia polskiego, 
wyznania katolickiego, wychowywała się w 
klasztorze i do lat 17 nie umiała ani słowa 
po niemiecku, i tego języka nauczyła się 
dopiero po wyjściu za mąż. Do pomocy 
jej przyjętą została p. Piorunowska, polka 
z Warszawy i Skoniecki, polak, syn oby- 
watóla z góńia w powiecie łaskim, 
który „pe 4 ukończył w fabryce pana 
Pancera w Łodzi, 
Tak się przedstawia ta sprawa. > 
Podajemy ją szczegółowo i może nieco 
za obszernie, nie dlatego, żeby bronić pana 
P., który tego zresztą nie potrzebuje, gdyż 
nawęt „Kur. zh .! nie wymienił jego na- 
zwiska, ale dla tego, że prasa powinna 
ieć iwie i, sprawiedliwie zachować 
Św Eriak, Jeżeli krzyczymy na 
tych, którzy nie chcą dać nawet wstępu 
lo swych fabryk polakowi, dlaczęgoż nie 
mamy uznać zasługi fabrykanta, który te- 


miejsce przyjął 


goż  pólika nie tylko uczy w swej fa- 
bryce, ale' jeszcze posyła za granicę, aby się 
wydoskonalił w swym fachu, i który nie 


sprowadza yar ma „ lecz daje zarobek kra- 


jowym ptnikom. i cuique! ; 
) Sala?” Bodiadujemy się, 

że do repertuaru niemieckiego teatru w 
Łodzi zastosowaną, została kontrola cenzu- 
ralna, Dyrekcyi wolno odtąd przedstawiać 
jedynie ta utwory, które znajdują się w o- 
statnim spisie sztuk ocenzurowany: 
teatrów w Królestwie Polskiem. Egzem- 
plarze nowych sztuk mają być przedstawio- 
ne /warszawskiemu “komitetowi, cónzury. 
Dotychczas pod tym względem teatr. nie- 
miecki używał większej, swobody, aniżeli 
teatry prowincyonalne polskie. ` 

„(—) Smutny. wypadek. Służąca u p. T: 
w ' Nowym Rynku  przetapiała wczoraj 
przed południem wosk z terpentyną do 
Zapusżożeńia podłogi. Roztopiona masa 
zajęła się, buchnęła płomieniem i zapaliła 
„ubranię na służącej, która cała” w ogniu, 
wybiegłą na dziedziniec. / Lokatorowie po: 


e z pae ogień ugaszono, lecz 
u odniosła ciężkie poparzenia, 
E NALEPCET DWA 


wo , nie: .odmówiłoby 'towarzystwu lekar- 
iemu materyalnpj pomocy w,tej mierze. 
e wszystkich rgąków, nn, + wieki 8y- 
alizują niebywałą taniość pieniędzy... Do- 


a s best: y Należałoby: kupić ich tro. 
pe dla io ra miasta i zrobić ry AB 
feat zło nie grozi... Bismark, Oropi 
i Kalnoky poręczają, że. wojny europejskiej 
ie badz, Ad, porę bige | ia 
iważać za najodpowiedniejszą do. wszela- 
ich urządzeń, pokojowych. Tylko , trzeba 
ję spieszyć, dopóki niewiadomo, czy żyje 
zcze cesarz marokoński, czy już umarł... 
gdy jaki wyżeł polityczny wyświetli na- 
reszcie tę tajemnicę, gdy Europa dowie się, 
że cesarz marokański już nie Żyje, . wów- 
czas zdarzyć się mogą nowe kłopoty po- 
między  Francyą, Anglią, Włochami i 
Hiszpanią, a wielkie pytanie, jak w tym 
wypadku postąpią sobie wątpliwi i niewąt- 
pliwi mocarstw tych sprzymierzeńcy... Tak, 
tak! żyjący Cesarz marokański nikomu nie 
szkodzi, ale umarły — hol ho! 

Albo taki, Kwiatkowski, naprzykład! Pó. 
ki żył tam gdzieś w Brazylii, nikt się oso- 
bą jego nie troszczył, — gdy umarł, naro- 
bił kłopotu setkom ludzi, gotowych do udo- 
wodnienia swego pokrewieństwa „z półmilio- 
bij! DOS SNE BOONE wodu 

Sądziłem, że tylko naiwni biedacy intere- 
sują się tą bajką spadkową, ale dowiedzia- 
łem się z „Kurjera warszawskiego,” że 
zainteresowali się nią — nawet przemy- 
słowcy rozmaici, a pomiędzy nimi dwaj 
z Łodzi... if i 

I czyż warto kłopotać się mitycznemi 
spadkami. w pa go 8 
rynkach pieniądz taki 


w anigi i 


nil 
Sarmaticus. 


7 


i z Księstwa Poznań-| (—) 


g3 na wszystkich |zacyi; według jego upewnień, 
A 0 


Zima zawita podobno wcześniej tego 
roku. Słot jesiennych zaznaliśmy ej 
mało, natomiast w ciągu dwu dni ubiegłych 
dachy pokryte były nad ranem białym ca- 
łunem. i 

(—) Dziś w teatrze Victoria przedstawio- 
ny będzie operetka w 3 aktach p. t. 
„Dzień i noc,” z muzyką Lecoq'a. 

Artyści komedyi odbywają próby z naj- 
nowszego utworu Ohnet'a „Hrabina Sara.” 


KRONIKA 
KRAJOWA I ZAGRANICZNA. 


DZIENNIK ŁODZKI. 


z tani 


czas usługi pomógł jej do wyrobienia 80- 
bie fotradbojch stosunków, nie będąc zre- 
sztą wcale wtajómniczony w jej prekop" 
Wedle drugiej, będąc już ministrem, ostrze- 
gał gen. Boulanger'a przed p. L., jako 
przed szpiegiem. 

W' dniu 13 b, m. zebrała się rada śled- 
cza (conseil d'enquête) dla rozpatrzenia 
sprawy Caffarela, W skład jej wchodzi 
dwóch generałów dywizyi, dwóch gen. bry- 
gady i jeden gen. dywizyi, jako przewod- 
niczący obradom, Po przesłuchaniu oskar- 
żonego, sąd ma przedstawić do  rozstrzy- 
gnięcia następujące pytania: czy podsądny 
ma być zdegradowanym: za „przekroczenie 


— Warszawa. Pożar. W nocy z czwar- | przeciw honorowi”, za „zwykłą niemofal- 


tku na piątek wielki pożar zniszczył dom, | ność”, czy też za „wykroczenia przeciw dy- 


gdzie się dawniej mieściła cukiernia Koc 


założona cukiernia p. Michajłowskiego z|g papisem: žak jah 
Moskwy, P. M. poniósł strat na sumę | większość głosów. Protokół sesyi odesłany 


scyplinie.” Członkowie odpowiadają na 


na Krak.-Przedmieścia, obecnie zaś nowó-|ten kwestyonaryusz, rzucając w urnę gałkę 


nie.. Wyrok stanowi 


[30,000 rs,; urządzenie cukierni, zabezpie: | mą być do ministra, który go przedstawi 
leczone było w, sumie 20,000 rs. Jeden z|qo ostatecznego rozstrzygnięcia prezydento- 
subjektów zagrożony w czasie pożaru Świer-| wi rzeczypospolitej. 


ść tej sprawy podamy , w cią, został przez straż pożarną uratowany. 


Szkoła przemysłowu, Przy jednej z -far 


która pochodzi z |bryk warszawskich powstała szkoła koszy- 


karstwa. Kształcą się w niej dzieci robo- 
tników specyalnie w zakresie wyrobów ga- 
lanteryjnych. Jest to już drugi tego ro: 
dzaju zakład; 
lat kilku we Włocławku. 

— Piotrków. Poświęcenie. W tych dniach 
oddany będzie urzędownie do użytku i po- 
święcony nowy gmach dyrekcyi towarzystwa! 
kredytowego w Piotrkowie. 


Fronton jego, 
został ozdobiony grupą gipsową, przedsta- 
wiającą rolnictwo, przemysł i handel, do 
skarbca zać użyto znalezionych w Piotrko- 
wie po dawnym domu krat kutych, mają-, 
cych dużą artystyczną wartość. 

— Służbę zdrowia na kolei dąbrowskiej 
podzielono na sześć oddziałów sanitarnych, 
Składa się ona z 7 lekąrzy-konsaltantów i | 
8 felczerów; 2 lekarzy z felczerem mieszka | 
w Radomiu, 2-ch lekatzy i dwóch fel-| 
czerów w Kielcych,. oraz po l-ym lekarzu | 
w Wolbromiu, Śachednidwie i Tomąszo- 
wie, a także po*l-ym felczerze w Bzinie, 
Nędziszewie, Strzemieszycach, Ostrowiu i! 
Tomaszowie. 

— Zakłady pomocnicze przy uniwersytetach, 

a mianowicie laboratocya i biblioteki, jak 
donoszą dzienniki petersburskie, mają być 
znacznie rozszerzone, oprócz tego mają być 
także przy tych arrai naukowych utwo: 
rzone seminarya dla faktycznych zajęć 
studentów z profesorami, 
f szkoła handlowa ma być 
zamieniona na akademię handlową. Zakres 
wykładanych przedmiotów zostanie znacznie 
(Prze a zakład naukowy pozyska 
trzy nowe lasy. 

— Sprawa Caffarell‘a. Podajemy dalsze 
sźczegóły w sprawie zajmującej tak silnie 
opinię. publiczną we Francyi. 

aaresztowano znowu trzy osoby, p. Ra- 
tazzi, panią de Courteil i pana Bayle. 

Przed dwoma laty pierwsza. z tych oso- 
bistości ofiarowała 100,000 fr. prezesowi 
rady municypalnej, “p. Michelin, aby głoso- 
wał ża przeprowadzeniem ulicy przez bul- 
war Hausmanna. owym czasie miała 


że|już zatargi z policyą, lecz załatwiwszy się 


z nią nader zręcznie, prowadziła dalej po- 
kątne pośrednictwo. Tworzyła ona listy 
osób „,dócorables” i następnie udawała się 
do nich z propozycyą wyjednania dla nich 
oznak honorowych, twierzdząc, iż rząd dla 
odszkodowania urzędników ministeryum za 
małą pensyę, jaką im daje, wyznacza dla 
nich w drodze kompensaty, pewną liczbę 
dekoracyj. 

Pan Bnycle mianuje się „agentem han- 
dlowym”; stawiony przed sędzią Śledczym 
odpowiadał z niezwykłą arogancyą i cy- 
nizmem. Utrzymuje, że niema się czego 
obawiać, gdyż bezwątpienia całą tę sprawę 
postarają się jaknajprędzej umorzyć że 
zresztą sprzedawanie dekoracyj jest han- 
dlem równieź dobrym i dozwolonym, jak 
każdy inny. 

U pani Coutreil znaleziono pliki kompro- 
mitujących korespondencyj; dama ta zdoła- 
ła jednak uprzątnąć ważniejsze, była bo- 
wiem uprzedzona o śledztwie na trzy dni 
przed niem. 

Generał Boulanger za pośrednictwem 
Agencyi Havasa, tłómaczy się w liście ot- 
wartym i bez podpisu, iż wezwał Caffarela 
do ministerynm wojny, polegając na reko- 
mendacyi szefa sztabu głównego, generała 
Lerclause; że zasięgał oprócz tego infor- 
macyj u komendanta 5-go korpusu, w któ- 
rym Caftarel był szefem sztabu, a ponie- 
waż dano mu o nim najchlubniejsze świa- 
dectwa, poprzednik zaś jego, gen. Peaucel- 
lier, za mało posiadał sprężystości i ener- 
gii do pełnienia obowiązków podszefa, po- 
ruczył je więc przeniewierczemu generało- 
wi. Dalej, były minister wojny przeczy, 
jakoby Caffarel miał w ręku plany mobili- 
spoczywały 
ne w szafie, od której oprócz niego, jeden 
tylko szef sztabu miał klucze. O udziale 
w sprawie gen. Thibaudin różne krążą 
wersye: według jednej uciekł on podczas 


kampanii 1870 roku i ukrył się u męża|austryackich 
pani Limousin, a za wyświadczone wten-l było prawie 


jerwszy bowiem istnieje od;» 


TELEGRAMY. 


Petersburg. 14-go października. (Ag. p.). 
Journal de St.-Pótersburg” kategorycznie 
zaprzecza wiadomości gazet francuskich 
i nazywa wymysłem dziennikarskim toast, 
wniesiony jakoby przez jednego z członków 
rodziny Cesarskiej na okręcie francuskim, 
na którym dostojny podróżny powracał 
z Ameryki, 

Ryga, 14 października, (Agen. półn.). Dziś 
szkoła politechniczna tutejsza obchodzi swój 
25-letni jubileusz. Wozoraj z tego powodu 


odbył się uroczysty pochód z pochodniami, 


Liczba studentów w szkole politechnicznej 
wynosi 798. 

Paryż, 14-go październi (Ag. pół.). 
„Temps” zaprzecza wiadomości, jakoby 
Francya otrzymała od Hiszpanii propozycyę 
zwołania konferencyi lub przeprowadzenia 
odpowiednich rokowań `w sprawie marok- 
kańskiej. 

Paryż, 13 października. (Ag. p.). „Jour- 
nal de debats” donosi, że według wiado- 
mości, otrzymanej od posła francuskiego 
w Tangerze, sułtan marokański przyszedł 
do zupełnego zdrowią i ukazał się ludowi 
na koniu. 

Paryż, 14 października. (Ag. p.). „„Teiops” 
zaprzecza pogłoskoin, jakoby Rosya i Fran- 
eya miały zamiar zwołać konferencyę eu- 
ropejską, celem rozwiązania kwestyi buł- 
garskiej. 

Wiedeń, 14 października. (Ag. p.). Ce- 
sarz przyjmował wczoraj przed południem 
króla Milana serbskiego, a po południu 
rewizytował go. Na obiedzie w NŃchoen- 
brunnie byli obecni wczoraj królowie saski 
i serbski, tudzież książę Wilhem pruski. 

Paryż, 10 października (Ag. półn.) Mi- 
nister wojny zapytał generała Boulangera 
czy prawdziwe są przypisywane mu przez 
niektóre gazety oświadczenia co do intryg 
ministra przeciwko niemu. Boulanger od- 
powiedział, że gazet nie czytał. Minister 
uznał tę odpowiedź za niedostateczną i 
zażądał kategorycznych wyjaśnień. W ra- 
zie powtórnej niedostatecznej odpowiedzi, 
minister ma pociągnąć Boulangera do od- 
powiedzialności dyscyplinarnej. 

Paryż, 14 października (Ag. półn.), Bou- 


1.4 
ka, 


langer odpowiedział Ferronowi, że rzeczy- | 


wiście zrobił przypisywane mu przez gaze- ' 
ty oświadczenie. 

Paryż, 14 października (Ag. półn.) Ge- 
nerał Boulanger skazany został na mje- 
siąc surowego aresztu. Rada ministrów 
orzecze nastąpnie, czy generał pozbawiony 
być ma dowództwa. 


Sofia, 14-go października (Agen. półn.) | liczbie mężczyzoz —, kobiet —, e mianowcie 


Termin zwołania zgromadzenia narodowe- 
go oznaczony na 27 b. m. Rząd natych- 
miast przedstawi zgromadzeniu projekt do 
prawa, rozszerzyć mającego znacznie jak 
słychać, zwierzchnie prawa księcia. 


OSTATNIE WIADOMOŚCI HANDLOWE. 


Berlin, 14 października. Nadesłane dziś 
z giełd zagranicznych wiadomości były za- 
dawalniające, lecz nie o tyle, by mogły 
ożywić obroty tutejsze. Spekulacya zacho- 
wała się wogóle wyczekująco. W yjaśnie- 
pa ajka de dei m. oddzia- 
łały pomyślnie, szczególniej na ty- 
czek państwowych ih. kiócych” jm 
wzmocniły pokrycia kontrminy. W dziale 


O zz 2 


| 
1 
| 


kowe niemieckie zaniedbane początkowo, 
znalazły później nabywców. W drugiej 
połowie giełdy usposobienie osłabło 

prawie we wszystkich działach, bez wido- 
cznej przyczyny. Przy końcu, ruch ustał 
zupełnie. Na giełdzie zbożowej zmiąny 
notowań były nieznaczne. 


Berlin, 14 października. Bilety banku rowyjakiego 
179.95; E°), listy zastawne 55.60, 40), listy lilowiała. 
cyjne 60.60, 6*/, pożyczka wschodnia II em 68,75, 
emisyi 58.50, 1%), pożyczka z 1880 r. 79.50, big 
jisty zastawne ruskie 92.70, kupony eine 821,40, 
S°], pożyczka nremiowa z 1864 roku 160.26, takąż z 
1866 r. 187.10; akcye banku handlowego 76.90, dy- 
skontowego 64.40, dr. żel. warsz. wied. 263.00, ak- 
oya kredytow» austryackie - „=, renta kolejowa 
ruska 98.20, 6%, rentu usk» 107. 
ka ruska 40 wewnętrzna 46.60, dyukonto 8 */ 
prywatne 21), Ph. | 

Londyn, 14 października. Pożyczka ruska z 1873 
r. 943. Konsole angielskie 102'/ę. 

Warszawa, 14 października. Targ na plaou Witkow- 
skiego. Pazenica sm, i ord. ——, pstra i dobra 626 
560, biała 570—600,  wyborowa  620—630; hw 
wyborowe 860—410, średnie ———,  wadli 
we ———; jyczmień 2 i 4-0 rzęd. 850 —406, owies 200 
—215, gryka ————, rzepik letni — 660, zimowy — 
—700, rzepak raps zim, ——750 polny ——, 
cukr. , fasola ————, ziemniaki — —— 
—— sa korzec; kasza jaglana ———,| jgoz- 
mienna gryczana gruba 
— — — sa pud. Dowieziono pszenicy 600, żyta 
850, jęczmienia —,owsa 500, grochu poinego 
— korcy. 

Warszawa, 14 października, Okowita 780/, z akeyzą po 
k.99/,, Stosunek garnca do wiadra 100—807!/,. Hurt. 
skład, za wiadro kop. 820%—— za garn. 267— 
—.  Bzynki za wiadro kop. 838832——, za garniao 
kopiejek 271—— z dod. na wyschn. 29/,). 

Berlin, 14 października. Pszenica 150—166, pa paź. 
list, 154, na kw. maj 168%,. Żyto 108—118, n» 
list. gr. Uldis na gr. at. 1164. 

sesar) 15 Cukier Java 96 proc. 14!/4, 
spokojnie, cukier burakowy spokojnie. 
riag kiest 18 października iż, spokoja początkowe. 
Przypuszczaln; obrót 12,000) bel; mocno, Buiszkj 
dowóz 6,000 bel 

Liverpool 13 października, Sprawozd. kobeowe, (łbrót 
12,000 bel, z tegu un spekalacyg 1 wywóz 1,00% bal, 
Mocno. Middling amerykańska na paź. Ś%js, na 


paź. list. 5'%, na list. . 67 na n st. 
Fi, uć kokos, 9 M a euei e 
kw Biz, na kw. maj Yip na Gz. Ohn 


na oz. lp. B!/, p. 

Now-York, 13 października. Bawełna 97/,,, w N. Or- 
leame 9. Kawa (Fair Rio) 195, dto Ri 
Nr. 7 low ordinary na paź. 17.45, na gr, 17.60. 


TELEGRAME GIEŁDOWE. 


4dnia14 Z daiai6 
Giełda Warszawska. | ika ia 
Żądano z koncem giełdy 


Za weksle krótkoterminowa 


am Berliu za 100 mr. . . 5667!4 66.76 
» Londyn, 1 £. . ILBL | 1128 
„ Paryń „100 fr. . 46.— | 4485 
„ Wiedeń „100 A. . 91— | 90,76 
Za papiery państwowe: - j , 
Listy Likwid- Kr. Pol. . . 93 —, | 2. 
Ros. Poż. Wschodnia =". 9776 .| 18. 
Listy Zas. Ziem. z 69 r. "80 | 100.40 
Listy Zast. M. Warsz. Ser 9960. | 93.50 
won " 3940 | 99.40 
r n ' Iv 99.40 | 19.— 
Liatr Zast M. Łodm er popa m” 
wj W wom mie | —— 
p n n n A "ax =." 
Gielda Beriińska. 
Banknoty rosyjskie zaraz 179.56 180.30 
n D ar dom 179.50 | 17950 
Weksle na Werszawy kr 173.70 | 179.60 
= Peterabary kr 179.— | 17915 
n v U 17730 ' 177.30 
w Londyn kr 20 414 20.31"); 
n n A 20.24 — 20.24 
s Wieden kr 16265 ` 162.66 
uyskonto prywatne 24, | = 2a 
Gisłda Londyńska. | 
Weksle na Petersburg c 
Dyskonto 4%% - 20ta 


DZIENNA STATYSTYKA LUONOSC:. 

Małżeństwa zawarte w duiu 14 października 

W rarafii katolickiej — 

W narafii ewangielickiej -- 

Sfarozakonnych — 

Zmarli w dnia 14 października 

Katolicy: dzieci do let 16-tu zmarło 3, w tej 
Lezbie chłopców 8, dziewcząt—; dorosłych A, w wj 
liczbie mężczyzn 1, kobiet 1, a mianowicie: 

Jan Skopiński, lat 28, Albertyna Michalska, 


lat 28. 

Ewangielicy : dzieci do lat i5-%u zmarło —, w tej 
liczbie chłopców , dziewcząt =; dorosłych 2, w tej 
li-rbie mężczyzn 1, kobiet 1, a mianowicie: 

Berta Olga Steinor z Liedków, lat 22, Adolf Faun- 
ke, lat 61. 

Starozakonni. dzieci do lat Ib-iu ziaarło —, w tej 
liczi ie chłopców —, dziewcząt —; dorosłych —, wj 


LISTA PRZYJEZDNYCH 
Hotel Victoria. Fajaus x Warszawy, M. 
Kaźewiez z Nowo-R* W. Erió z Kolowii, 
8. Goldberg z Płocku, A. Jone z Białej. 
Grand Hótel. M. Rədlich z Wrocławia, 
J. Brock z Wrocławia, Marynowski z Waresawy, 
Elzanowski z Warszawy. 


WYKAZ DEPESZ 
niedoręczonych przez tutejszą ustacyę tele 
graficzną z powodu na adresów 


i innych przyczyn. 
Poettner z Warszawy — Izrubi stemfeid e Miecho- 
wa - Lodz £ Warszawy, 


ban- 


= DUIENNIK OOR Nr. 230 
W o, SLEE -N A 


SEEE ERTRTZZRERZNENKNAWE 
WĘGIEL KAMIENNY 
krajowy w najlepszym gatunku poleca skład 
AUGUSTA TESCHICHA 


uliea Widzewska Nr. 1119; Kantor róg Dzielnej i Dzikiej Nr. 1360. 


Połączenie teiefoniczne ze Składem i Kantorem. 


> 1 1244—10—3 
OEE >-€ >-€ 3-4 EDE E E 34 KAKĄKRKWK HEE E E E >-€ E Ji 


-An T gy de gą 


r 
TEATR VICTORIA. 


Tow. art. wokalno-dramatyczn. 
pod dyrekcyą i 
JÓZEFA TEX LA. 

W niedzielę dnia 16 października 
1299—2—1 


DAIEN | NOG Dr. Gruszczyński 


Operetka w 3 aktach, z muzykąjprzedtem lekarz ordynujący w Oie- 
K. Lecoqa. Libretto p.p. Vanloo chocinku, osiedlił się w mieście Ło- 
i Eugeniusza Letterrieny=2 francus-|dzi i zamieszkał przy ulicy Kon- 
kiego. przełożyli Artur i Maxymi. stantynowskiej, w domu W-go Zej. 


PORANEK 
Nadzwyczajne przedstawienie 
FAMILIJNE 


ze współudziałem znakomitego ne- 
gra skrzypka 


JOSE BRINDIS 


wirtuoza, cieszącego się nadzwyczaj- 
nem powodzeniem w stolicach 


rzone mnie roboty wykonywam pun- Wszelkie zarzuty przeciwko udzie- 
ktualnie, podług pajświeższych žur- leniu zażądanych pożyczek  Stowa- 


ian, erta, dawniej Frydrycha, pod Nr. Paro nali i po cedach nader przystępnych, [rz i i 
x ; : » t yszeni zechcą przedstawić Dyrek. 
OBBABIEHIE 7 Saa ea nE Selina i Trzeci debiut poi baronowej 0h Goko, [Ji w przeciągu.dni 14 od. daty 
gdzie przyjmuje chorych codzien- Jakob Sobol. [wydrukowania niniejszego obwidsz- 


OGwabaaeTca, wro 19 Okraópa nie od godziny 8 do 10 rano i od de TERCY (Controalto), 
"dł cham PR, spe M0 ri kk 6 po. południa. Biednym Po raz drugi 
OBOMefickofi yaut G udziela porad lekarskiej bezpłatnie, (r r 
ara gPONAdATkCi_. Aputnogj 1 A arskiej bezplatnio 74 py yý TYROLSKA 
kj sji Sowie EON ma Dr. Juliusz Wieliczko aja: palotowa, wykonaną 
weóeau, Tozapa, naarbi; bani, , LEKARZ POWIATOWY paee (zez dzieci. 

j pa, , , ; Drugi występ panny 
aparotikanocrefi, nmeftnoft wamymy|Udzielą. bezpłatnie porady le- WARGARYTY MARAY (Śpiew. 
i xyxounóf nocy onbnegnoe| karskiej młodzieży szkolnej odj MARG! MARAY (śpiew.) 

4 3,241 6 35 KON 6 do 7 wieczorem, 1112—0—0 Arye z oper, duety, romanse, sceny 
Ada TODToBR Bh 3,241 pyó. - komiczne wykonają panny 


Top. Jons; Oxraópa 1 ua 1887. Dr. HASFELD Vally-Korso, Wirskaja 


1278—3—2  |czenia, 


KASZLĄCYCH i OSŁABIONYCH 


Dyrektor. biura: A,. Rosieki. 
NAGRODZONE 


1297—1—1 
Torri 
na warszawskiej wystawie hygienicznej 
analizowano uznane i koncesyonowane 


Są do sprzedania zagraniczne 
przez Radę Lekarską 


"| garnitury stołowe 
Ekstrakt i Karmelki 


czysto lniane, po cenach umiarko- 


U 


s dle "II . HikyGosckift. 4 AT 
8 RÓŻ puer Ta LEKARZ i AKUSZER — | panowie Guyot, Martin, Vallés Miodowo-Ziolowe-Slodowe wanych u 
i hieszka pray ulloy Zawadzkiej w do- Donskoie. FABRYKI RERZENBRAG i RAPPRPORT 
—|mu-Bajbusa, vis-A-vis pałacu Szei- Pan KREMSER (gi tyk); á 
NOWO OTWORZONA icz ra z chorobami WE: Ji" miejsce ary „LELIWA ARBieh+8 


Sprzedaż w aptąkach i składach aptecz- 

nych w Warszawie, Królestwie i Ce. 

sarstwie 600/, tańsze i pewniejsze od 
zagranicznych. 

W Łodzi główna sprzedaż w Aptecó 
Wigo Milliera (dawniej Goebla) 
Flaszka ekstraktu kop. 76, paczka 
karmelków kop. 16 

1160 40—5 


KSIĘGARNIA Wy TNZAEMI, KOBIECENI MARCIN Dieci płacą połowę." -1994—-1 
] MIA SYPILISTYCZNE SERZNE E Do skladu a 
H. M. Strakuna uF 


MI i SYFILISTYCZNEMI (sekretnemi) H i dszedł 
od .3—5 po południu, Biedni będą wielkim Agd. ny 
w Łodzi ulica Piotrkowska vis-à-vis i aby samy tr a Mlode 
cukierni Mayera, 


uwzględnieni. po0008 mach i bez rara, różnych wielkości, 
poleca względom Szanownej Publi- r. Likiernik oraz z marmurowemi blatami.58-8 
CZYTELNIĘ mieszka obecnie w domu p* 
wy. do wyboru). Wydaje - co: 
dziennie od godz.6 do fl wieczo- 


Moryca Heimana, ulica Ce” 
gielniana naprzeciwko Banku 
cuskim, zaopatrzoną w najśwież- IB rem restauracyą pod firmą „Wil 
helm”, przy ulicy Dzielnej brat 


WA, 
lejowej) drugi dom od sk epu 
Orłowa. 1112—0 


A yoo Sa X 


GRAŁA WARSZA VS ia d 14 pażdziernika, 
Wekale. ZA Dys- å W ciągu gieldy | Dopełnione tranzakcye 


Pokój frontowy 


w środku. miasta, jest do wyna- 
jęcia ZARAZ. BLIŻSZA wia- 
domość w redakcyi Dziennika. 


Po Kop. 16, -x 


Kolacye gorące otra- 


Zarząd Gminy Starozakonnych. 


miasta ŁODZE. 


anego z Kasku, 
ałek, 1296.1 


p. HEETE” aa phgiano plati | 
berlin . . . (— —)j dh to.| Gd] Jim 8 HALE; PJ -56 821), GÓR To deda +a 
s » - p  (186'/,)) kr. ter.) 3 d | 100 mr. 8 55.871) Pr 156 70 75 77%, 80 
[nne niem, miasta bank. = ter A 7 2 inr. 8 L 1 p. | 
e r. ter.| 2 d. 00 mr. 8 .- 5 60 
Londyn WE a dł, ter.| 8 m. 1E 4 bx -.. | łe, y A 
95% Ług SE kr, ter.| 6 m RA 4 11.81 | w 11 % 
14,0 4 ACZ dł. ter. | 10 ri 100 ita 8 Pc, j kà j M £ 
k kr. ter |10 d. | 106 Kr. 8 45.— = . 
Wiedeń | p |a terj 8 a: | 100 tor. pogo Z Ak 0 4 Krymskich Kaukazkich, x 
X A k 00 der. 4 - : r A ; 
08 a (0%) = > S s Les zt x Š iaaii: ta 70 1 urządził tutaj w sklepie Ñ 
T ; > 4 
Dopełnione | w ©ągu siv łdy Ś.$ | Dopołaio-| wuiągu iełdy "AE" Słow, iyi W 15 JĄ 0 
Paplery pańisiw. 8 r LS ibepe. pet- jian. t ntn, d J GN] JWCZEQ 
Paa tod Z B > Leho. pł. (24100 rx.) 3 A | ue tenor. Vaiano che.pt. po 
, im en naadi iania e 


przy ulicy Południowej w domu W-go Abla, 


Listy lnkw Kr Voi. dużej á -80| 92.— AkoyeD, Ż. War.-W.100x, | 777 = mj io 2 
»  „ małej 5 Tre 9 » + W.-Byd. 500r. 4 ren 2 U 1 
Ros Poż. Ws. 1 em. 100 3 ał =l ò j 453 100 r. 5 R | S aE ai cji główną sprzedaż x 
Pinea m 11... LOU r „ " eres». 100r, =- - — 820 bez podwyższenia cen u nas się prakłykuj. cej sprzedawane 
„M, 100rj B » ` „' Pabr-Eódzkiej | 5 <à E S far jwają, a to za butelke wst ob 1 z 
Roa. Pok. Przar'tscś lea. 0 a u Nudwiślańsk. 5 ENN eri Wönero. òd kop. 35'i ytrawnego od Kop. 80 i słod lego lub też czór: 


TI 1 wyżej. i i " 
» Banku Handlowego ) karski i poręczamy prz pate E abit, PONY" a si 


» jp, 18661[ em. 
Ú w Warszawie 250r, |! m| = -j — 1 


Bilety Ban: Pań. Ros. I em. 


Kwi — Rymy wą " pAn ps Dys. 260r. E ol oda, a 
Mn URAY A w Witów. died atolu z 2 DL SZAŚ oponieważ w ostatojókczasuch nasinożyło się: wiala 
Renta kolejowa 7, 7 zlwpł. ra, 124 2680r. É pial AN N pokątnych fabryk, a między innemi niejakaś fabryka 


SREE RERE] 


4% Poż. wewn. z r. 1847 n War. Tow, F Cakru 500 | przygulicy Marszałkowskiej, która, korzystając z po- 


Listy zast. Ziem, 8. | lit.AB 100 » Cee. Dubrzal. gbor. 4 SALA obnego nazwiska naszej renomowanej firmy, imituje, 
BA 8 e py) A os msg PE 2 joias | wyroby naszej fabryki, używając do wyrobu gilz jąk 
a NUR =, » w Hlerinanów2or, | * zam TOE VE R ; najlichszą bibułkę, a' nadto podszywa się pod naszą 
p e ae E. mate] e ww Kyszkowie250r, | 3 E eS 16 FABRIO” firmę, posuwając tak daleko swoje zuchwalstwo, wpro- 
» » w Ser. Ulit A 4 r mast Lognów TOGO || a? TOf i |wadzając w błąd PP. konsumentów i kupców, w, ten sposób przed- ; 
A .* "m ka 5 ZE » n PET S, a byo stawiając się jako wspólnicy, lùb utrzymujący filię, naszą; czujemy. się 
aiuosj, Bon iV HUA. |--6 PZ AW. ke, Stali 1006r, | $ II zz| ZZ |wsobowiązku uprzedzić Sz. Publiczność, że rzeczona fabryczka z ul, 
A TY TI uu n Tow. tlpop, Raag | © x Marszałkowskiej nic wspólnego miie ma'z naszą fabryką gilz pod firma., 
2 Mita k oiii Loewenstein odr. | x Heh | (e „Ożarów,“ istniejącą od 1878 roku przy ulicy Chmielnej, wprost „Bellę-Vue, 
4, m 2 Derya YA R f Ža „ oe Twą” B. f PAS żadnych filij nie posiadamy, ani też żadnych agentów do przyjmowa: 

| Eeri ol | 7 składy wyrobów dabamaryj. Powsżailikmy, kge toio 

arochowickich 100 r. m | . nam m e? 
n sa rl ulj 8 p Tow. War. Fal. Mach, | w gilz naszej fabryki diżywańiy. jedyn przez nas dłu gia 
SKIE U rd rss odka t00 | | aj E bułkę z yi aa r yet fabryk francuzkich, za co już niejednokrę- 

oj Oligi a. Warżzawy. | 3 ak iutmioegeliabon, | inaa tad niate ta a RAA a seee tai AIK Ay Aa a 
P Mii n Löw. Żak. Erz Baw, |) ę . lei , i uwagę ta m TYCZNĄC, 

Listy zast. w, odsijj : | <8 Tktw Żawio ca 250. Z7| 27] == zatwierdzoną przez Departament handla i DEAA, ża Nr. 6497, Wszel- 
mow momom ll r PE Mienie ad 200. | TTo  |kie obstalanki z kraju, Qesarstwa, zagranicy, inete p nadsyłać bezpo. 

Listy mat. "m. Kalisza. | 6 a jn Bap. Soczewka "500 ZAJ ol) ZL «pa e Baza gilz e femi gw" aaa 
w w» m Lublina | 6 —— . p , wpros - vue; dla miejscowyc ystrybutorów obstalunki nie 

Płocka | 6 pui i =| Wartość kupona z potr. ASh | Lit likwid. 140.4 7 
lik eè RI W. aKer-Z| B = —| m = List. zasi nowych Pag |Poż, próm. M bio 120.1, zanieji.jake cj SPRAY, pod Vakazanyni p na > 
Listy 6% Wileńskie dł | 6 ma T enron Wana. Libina fo: 604, y baa 40.8 i ido yy 


krótk | -—— -nn jest A 0 Łędzi. 8151 *1207—4—4 Firma „Ożarów,, Telefon 199. 
—__Wyławe Stefan Kossuth. — Ralaktr Amiomi Chomętowski. Hoszozemo Iensypow. Bapmazą 3 Owzaópa 187 T. W drukarni „Paienujka ódzkiego —— 
———L POETY w EEN E 


ES o E N CT zd + AGÓK AGA... Jola 


